
liLRJER WARSZAWSKÎ
Jutro, Śgo Folfganga R .  

Wigilja.
D. 30. Października.—  Rok 1850 

Środa. JW 287.
Wczoraj o godzinie 12tej, N a j j a ś n i e j s z y  CESARZ i 

KRÓL, raczył odbyć przegląd pułków donieckiego  
i Wologockiego, piechoty. Na tym przeglądzie znaj
dowali się bawiący jeszcze w Warszawie dostojni Xiy- 
ż f . t a ,  oraz JO . F e l d m a r s z a ł e k  Xżę W a r s z a w s k i ,  nie
mniej Osoby z orszaku J.  C. K. MOŚCI i J J .X X .  W y 
s o k o ś c i . O godzinie 1 ej po północy, N a j j a ś n i e j s z y  CE- 
SARZ i KRÓL opuścił Warszawę, udając się do Pe
tersburga. —  W podróży tej, towarzyszy N a j j a ś n i e j 
s z e m u  MONARSZE, JW . Hrabia Orłów, Jenerał-Adju- 
tant J .  C. K. MOŚCL___________

W skutek zeszłorocznej (1849) wystawy przemysłu 
w Petersburgu, w liczbie innych otrzymali: Oświadcze
nie N a j w y ż s z e g o  J . C . K .  MOŚCI zadowolenia'. Pod
dany pruski k&oWZachert (w Supraślu, Obwodzie Bia
łostockim, Gubernji Grodzieńskiej), za zarząd labryką 
sukienną brata jego, Szlachcica Wilhelma Zachert, k tó
ry przypisuje mu całe powodzenie zakładu; za znaczny 
wyrób i tanność niektórych przedmiotów, szczególniej 
trykotów na pantalony; za wzorowe uporządkowanie 
fabryki, zaopatrzonej w najnowsze maszyny, oraz u rz ą 
dzenie szpitalu z apteką i szkoły. Publiczną pochwa
łę'. Kupiec Jerzy Loth w Warszawie, za prowadzony 
na w ielką skalę (do 40,000 rs.),  wyrób kapeluszy s łom 
kowych damskich. Mały medal srebrny: Smider, 
Zarządzający F abryką cukru  z buraków Radcy H a n 
dlowego F.psteina w Hermanowie (w Powiecie Łowi
ckim), za wyrabianie wyborowej rafinady z mączki cu
krowej. Wielki medal srebrny: Kupiec Jan Epstein, 
za wyborowy i tani papier, wyrabiany w fabryce jego 
w miasteczku Soczewce (Powiecie Gostyńskim). Małe 
medale złote: Vetter w Warszawie, za dobre i tanie 
obicia, a w szczególności za doskonałe ceraty, odzna
czające się miękkością, gładkością i mocą wernixu; 
Kupiec Karol Juljusz Minter w Warszawie, za lakie
rowane wyroby żelazne, odznaczające się lekkością, 
pięknością i doskonałością roboty, i za figury cynko
we doskonałego odlewu; August Hirschman, syn Oby
watela Ludwika Hirschmana, za wyborowy cukier 
z buraków i spiry tus z syropu cukrowego, wyrabiane 
w Elibietowie pod miasteczkiem Sokołowem (w Po 
wiecie Siedleckim). Wielkie medale złote: Kupiec 2ej 
gildy Adolf-Gotlieb Fiedler (w mieście Opatówku, P o 
wiecie Kaliskim, Gubernji  Warszawskiej), za liczny 
wyrób (do 4000 postawów), wyłącznie tylko cienkie
go, wyborowego sukna, oddawna znanego w całej Ros- 
sji, i Adam Epstein (w Warszawie), za odznaczającą 
się stearynę i świece z takowej.

J  W W. Biskupi Sandomierski i Rodopoliłański, wyje
chali do rezydencji swoich w Sandomierzu i Włocławku.

J.IW W . Hrabia Adlerberg Jenerał-Adjutant J .  C. K. 
MOŚCI, i Baron Oslen-Saken Dowódzca 4gopiechotne- 
go K orpusu, opuścili Warszawę, udając się, pierwszy 
do Petersburga, a drugi do Białocerkici.

JW . Baron v. Seebach, Poseł Saski, wyjechał do 
Drezna.

JW . Zenejda de Grootten, Przełożona Instytutu A lf.- 
y a n d r y ń s k i e g o  Wychowania Panien, wróciła do No
wej-Alexandrji.

Onegdaj zszedł z tego świata, w wieku lat 60, Bona
wentura Adamowski, Emeryt, b. Referent w Biurze 
Rady Administracyjnej Królestwa Polskiego, Kawaler 
Orderu  Śgo S t a n i s ł a w a  II. klassy i Znaku honorow e
go za lat X V służby nieskazitelnej. Pozostała Wdowa, 
zaprasza Krewnych, Przyjaciół i Znajomych, na żało
bne Nabożeństwo za duszę Jego, do Kościoła Śgo K a 
r o l a  Boromeusza.dziś z rana, oraz na exportację zwłok 
w tymże dniu, z Kaplicy tegoż Kościoła, o godz: 3ciej 
po południu, na smętarz Powązkowski.

Po uzyskaniu Konsensów i zapisaniu się do Zgrom a
dzenia Kupców, prowadzą pod własnemi firmami h a n 
dle kupieckie w mieście W arszaw ie,  a mianowicie: P. 
Szymon Toeplitz, handel komisowy i expedycyjny to 
warów krajowych i zagranicznych, oraz interesów ban
kowych; P. Romuald Brodzki, win i innych trunków 
zagranicznych, oraz towarów kolonjalnych; P. Ale
xander Brunner, towarów łokciowych, krótkich, no- 
rymbergskich, galanteryjnych krajowych i zagranicz
nych; P- Maurycy Levy, hurtow y komisowy i expe
dycyjny towarów krajowych i zagranicznych, oraz in 
teresów bankowych; i Starozakonny Szaja Szmulowicz 
Sternfeld, towarów łokciowych, krótkich, noryinberg- 
skich, biżuterji i innych galanteryjnych krajowych i 
zagranicznych.

Zwykle jeden wynalazek pociąga za sobą drugi. U- 
powszechniając bowiem, mianowicie za granicą tele
grafy elektryczne, nikt nie myślał o nowym sposobie 
polowania na ptaki; tymczasem teraz doświadczenie 
przekonało, iż mnóstwo ich ginie z tego powodu. Czę
sto bowiem ptastwo to, przysiadłszy na drótach u trzym u
jących komunikację pomiędzy telegrafami, dopóty jest 
bezpieczne, dopóki telegrafy pozostają nieczynne. W  r a 
zie zaś przesyłania wiadomości, wszystkie które spo
czywają na drutach, uderzone będąc iskrą  elektro-ma- 
gnetyczną,spadają nie żywe na ziemię. Nowy ten a niespo
dziewany przez nikogo sposób polowania, otworzył nie
znany jeszcze środek zarobkowania, gdyż wielu ochotni
ków, udając się na drogę, gdzie te druty przechodzą, za j 
muje się zbieraniem zelektro-magnetyzowanej zw ierzy
ny. Często nawet zdarza się iż nietylko siedzące na 
drutach, ale nawet i przelatujące tuż, po nad niemi pta-
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stwo, w chwili biegu w iadomości, podobnegoż losu do
znaje. Ciekawi jesteśmy czy jedzący taką zwierzynę, 
nieuczuje elektryczności w żołądku.

Nakładem J. Glucksberga, Xiegarza szkół, wyszedł 
z druku zeszyt 5ty dzieła p. t. Św iat zastosowany do 
pojęcia m łodzieży. i zawiera: dalszy ciąg zwierząt ssą
cych z 32 rycinami. Cena zeszytu 23 kop:. Zeszyt 6ty 
jest pod prassą, i wkrótce wyjdzie. Życzliwe przyjęcie, 
jakie znalazły u czytającej Publiczności, początkowe ze
szyty Świata, stało się pobudką autorowi do rozszerze
nia nieco, pierwiaslkowo zakreślonych temu dziełu 
granic, zwłaszcza że i ryciny użyte, nadspodziewanie do 
tego przyczyniły się; ztąd więc poszło, iż w miejscu 
6ciu zeszytów, liczba ich do 12tu najmniej wzrosnąć 
musi. Wydawca mając głównie na widoku wywiązanie 
się z zaciągniętego obowiązku, dostarczenia Czytelni
kom zgodnej w swoich częściach całości, bez względu 
na powiększone koszta nakładu, prenumeratę podobnąż 
sześciu pierwszym zeszytom, rozciąga i na sześć dal
szych, obowiązując się, w razie konieczności przyda
nia jeszcze trzynastego; ten ostatni dostarczony bę
dzie Prenumeratorom bezpłatnie.

Znany od dawna w W arszawie, ze swoich dzieł ar
ty stycznych, mianow icie jako malarz portretowy P.Fran
ciszek Phanhauzer, opuścił już nas na zawsze, udając 
się na stałe zamieszkanie do W^och. Prace P. Phan- 
hauzera,s%  ozdobą i pamiątką niejednej galerji pry wa
lnej. składającej się z obrazów grona rodzinnego. 0 -  
prócz przedmiotów przedstawianych przez niego na wy
stawach sztuk pięknych, Artysta ten urządzał także o- 
sobne z prac swoich wystawy u siebie, na których po
dziwialiśmy i dokładność pędzla, i nadzwyczajne podo
bieństwo portretów. Szczególniej celował on w portre
tach dam, w których począwszy od tualet aż do wyrazu 
twarzy, prawdziwie po mistrzowsku wykonywał te ro
boty.

Onegdaj złożono w Redakcji Kurjera  od E. G. rs. 1, 
n a  odnowienie Ołtarza Śgo A n t o n i e g o  Padewskiego, 
w Kościele XX. Reformatów,

W tych czasach, mianowicie na dwóch pamiętnych 
zabawach, widzieliśmy w W arszaw ę, nader piękne i 
duże ananasy, z których niektóre są wychowu krajo
wego, i'świadczą, jak starannie ogrodnictwo u nas cią
gle wzrasta. Ananasy w wieku XVIItym były owocem  
nadzwyczaj rzadkim. Powszechnembyło mniemaniem, 
że pierwsze z tych owoców, odebrał z Ameryki, w r. 
1650, Lecour z Leydy. Sir Mathew Decker z Richmond 
pierwszy je uprawiał w Angljt, ale owoce jego dopiero 
w r. 1690 zasłynęły. Tymczasem z świeżo wynalezio
nych dowodów okazuje się dzisiaj, że najpierwszc 
ananasy  w Europie, uprawiane już były roku 1633, 
w Opactwie Dielighem, (niedaleko Bruxelli), przez 
jednego z Zakonników tego Klasztoru, flamandczyka, 
nazwiskiem Wynhouts. Zielnik Ojca Wynhouts, istnie
je dotąd w Gandawie, i mieści w sobie exemplarze ro

śliny bromelia ananas. Owoce te u nas dopiero w wie
ku X \  Hltym obficiej uprawiane były. Są one i dotąd 
wychowu arcy-trudnego, z powodu wysokiej temperatu
ry, jakiej ta roślina koniecznie potrzebuje.

Podług wiadomości z Paryża, damy noszą lam dużo 
szlafroczków z sukienka, wyszywanych kordonkami, 
siutaszein płaskim albo okrągłym, iaxamitkami. Wy
szycia te są często tak sute, że pokrywają oba przody 
szlafroczka, przechodzą na stan i rozszerzają się aż na 
ramiona. Tym sposobem także wyszywane są rękawy 
aż po-za ramiona. Staniki robione na kształt kaftanów, 
także wyszy wane są u dołu. Do takich szlafroczków no
szone bywają okrycia z takiegoż samego sukienka i z po- 
dobnemże wyszyciem. Ubrania z wstążek upiętych na 
głowie i spuszczanych aż na plecy, są bardzo w modzie. 
Do strojów takich najwięcej używane są wstążki z lamy 
złotej lub srebrnej. Na wielkich balach danych w ze
szłym tygodniu w W arszawie, na jpierwsze damy miały 
nagłowie stroje tego rodzaju. Włosy tapirowane zno
wu są w użyciu; niektóre zdam każą ubierać swe g ło 
wy na wzór dawnych mód wieku zeszłego, tak jak je 
w ówczas do pudru strojono.

Kurs wczorajszy: Za łmpcrjały dają rs. 5 k. 161/*. 
Za dukaty holenderskie ważne nowe, żąda ją rs. 3. Li
sty zasta: nowe, za 100 zł. żądają rs. 14 k. 8 7 1/*, dają 
rs. 14 k. 867*; wartość kuponu k. 2 0 I/6.

Wczoraj w Teatrze Wielkim przywołani: po Ralecie 
Piękna Dziewczyna z Gandawy, Panna Anna Straus  
i Pan Meunier po 3-kroć.

W Hamburgu, w Hollandji i w Belgji, handel zbo
żowy bardziej był ożywiony; we Francji zaś stan rze
czy nie uległ zmianie. Najważniejszą jednak wiadomo
ścią jest poprawa cen w Ameryce. Spekulacja tam sta
ła się czynną i wysyłka do Anglji niezatrzymaną. —  
Gdańskie targi zupełnie są obumarłe. Najpiękniejsze 
tylko i najtańsze gatunki powoli z rąk do rąk prze
chodziły. W ciągu całego tygodnia sprzedano p szen i
cy  ze statków 260  łasz:, a ze spichrza 103 łaszty; żyta  
49 łasz:, oraz kilka drobnych partji jęczm ienia  i grochu. 
Zyto bardzo zwracało uwagę, i znaczna ilość wprost ze 
spichlerzy poszła pod żagiel do Norwegji. Za łaszt 
pszenicy  wagi od 126 do 131 funtów, płacono 3677*  
do 404  guld:, czyli za korzec Warszawski rs. 4 k. 15, 
do rs. 4 k. 54; żyto  zaś płacono wagi 120 do 123 funt:, 
od 220 do 224 guld:, czyli za korzec Warsz: od rs- 2 k. 
48, do rs. 2 k. óO1/*.—  Drzewo okrągłe dobrą przynosi 
w Gdańsku cenę; partja w przecięciu 30 kilku stóp dłu
gości i 133/* cfll* grubości,została kupiona po520 tal;.—  
W ogólności stan i obrot drzewnego handl11 wszy
stkich gałęziach jest w pomyślniejszym perj°ózie. W eł
na i w Hamburgu i w Anglji ma łatwy 0(%t, a na
wet z podwyższeniem cen znajduje kupców-^- Gdańsk 
23 Paźdz: 1850 r.—  Makowski, Kend-tor et Com:.

Z  Rewia. —  W d. 6/n  b. ni., umarł nu'eście tutej- 
szem, w 79tym roku życia, Admiralf,ra^'a Longin Hey-



—  1529 —

den, G ubernator  Wojenny i G łówny Komendant Re- 
w elski, Starszy Admirał flotty R ossyjsk ie j. A d m i r a ł  
Heyden d o w o d z i ł  eskadrą CESkKswo-Rossyjską w bi
twie pod Nawarynem  (r. 1827).

A n g l j a . —  Królowa Amelja Orleańska  wraz z r o 
dziną, wróciła do Londynu  z Belgji.—  Wszystkie dzien
niki powtórzyły breve P a p i e z k i e , rozdzielające Anglję 
na 12cie Biskupstw z jednym Arey-Biskupem.— Dzien
niki radzą fabrykantom, by wyroby swe przesyłane na 
wystawę, assekurow ali .—  Kowale pracujący przy bu
dynku wystawy, zażądali podwyższenia płacy z 4 szy
lingów na 5 szylingów (przeszło pół dukata); oddalono 
ich, i nowych przyjęto; zaszłe z tąd zaburzenie, policja 
uspokoiła.— Jedna z kompanji żeglugi parowej,zobowią
zała się w czasie wystawy, ze wszystkich portów A nglji 
przewozić robotników do Londynu  i napow'rot, tam dać 
im mieszkanie przyzwoite, i życie przez dni 8, i to za 
sk rom ną summę 6 dukatów .—  Wszyscy Ministrowie 
z jechali się do Londynu, na wielką radę w sprawach za 
granicznych.—  Z Londynu piszą pod dniem 25ym b.m., 
że Francja  i Ang/ja  zażądały od Prus, ażeby wypełniły 
zobowiązania swe względem Danji, co do rozbrojenia 
Holsztynu; wzywają Anglję, by to żądanie poparła; 
w tym celu odbyto radę gabinetową.

A c s t r j a . Wiedeń 25go P aźdz:.—  Otrzymane tutaj 
pomyślne wiadomości z Berlina, budzą znowu nadzie
ję ,ż e  sp ó r  pomiędzy A ustrją  i Prusam i, spokojnie za
łatwiony będzie. Rotmistrz Karst pojechał z depeszami 
iemi do Cesarza. Ztąd wczoraj do Berlina  wyprawiono 
dwóch gońców. —  Cesarz po powrocie, podobno uda 
się do Saxonji, i następnie czas jakiś w Czechach za
bawi. —  Liczne tu nominacje i zmiany pomiędzy Jene
rałami i dowódzcami ogłoszono.—  Gabinet A ustrjacki 
wezwał dwory: Saski, H anowerski i W irtem bergski, 
by przysłały do Wiednia  wyższych Oficerów sztabo
wych dla porozumienia s ię .—  Dwie brygady korpusu 
w Voratbergu, otrzymały rozkaz gotowości.  —  Z Oło
muńca  wyprawiono kilka baterji a r ty le r j i .—  Pomimo 
ciągłych ruchów wojsk, nikt nie sądzi, by przyszło do 
starcia.

F r a n c j a .  Paryż 24 Paźdz: .— Dziś w Kaplicy Sł. 
Cloud nastąpiło uroczyste wręczenie kapeluszy Kardy
nalskich Xiędzu Fornari, Nuncjuszowi A p o s t o l s k i e 
mu w Paryżu, Arcy-Biskupom Reim s  i Besanęon; Ar- 
cy-Biskup '/«ĆKzy z powodu słabościprzyjechać nie mógł. 
Prezydent Rzplitej z swym orszakiem, 3ch Biskupów i 
znaczna liczba znakomitych Prałatów, obecnemi byli 
ccremonji. Rozpoczęto ją  w południe, zakończono o 
godz: le j .  Proboszcz miejscowy odprawił Mszę Śtą; 
p « y  jej końcu przybyli Kardynałowie prowadzeni prżez 
Ablegatów. Przed ołtarzem sta ł fotel Prezydenta, na 
praw o wzniesienie pokryte purpurowym axamitem, na
t y m  trzy kapelusze Kardynalskie na złocistych tacach; tuż
trzy taborety; każdy z kobiercem, dla Kardynałów prze
znaczone; za temi siedzenia dla asystujących Biskupów.

Po wejściu Kardynałów, Ablegat Arcy-Biskupa B esan
ęon wziął Breve P a p i e z k i e , oddał Arcy-Biskupowi, ten 
je  pocałował i przykląkł przed Prezydentem, który m u  
włożył kapelusz Kardynalski na głowę; toż samo powtó-. 
rzono z Arcy-Biskupem Reim s, i na tern ceremonja zo
stała ukończoną. Nowi Kardynałowie następnie prze
brawszy się w suknie swej godności, zeszli do sali, i 
tam każdy z nich miał mowę dziękującą do Prezydenta* 
który na nią odpowiadał równie jak Ablegatom. Przed 
Mszą Śtą, Kardynałowie przyjęli śniadanie od Prezyde nta 
Rzplitej. —  P. Larochejacquelin  wez%vany przez Hr,- 
Chambord, udał się do Frohsdorf; Pan Montalembert 
zaś do R zym u .—  Biskup Dyecezji Btois, um arł .—  Z mia
nowania Jenerała Schramm  Ministrem wojny i zoddale- 
nia Jenerała d'Hautpoul, wszyscy tu są zadowoleni; 
zgoda zupełna panuje pomiędzy wszystkiemi władza
mi. Nowy Minister wojny liczy lat około 00; w bitwie 
pod A usterlitz  mając lat 16, został ozdobiony krzyżem 
legji honorowej; w 22 roku  życia był już P u łkow ni
kiem gwardji Napoleona; w 24m  Jenerałem brygady; pó 
źniej na polu bitwy otrzymał oficerski krzyż legji honoro
wej i tytuł Barona Cesarstwa. Był ranionym razy 7; osta
tni raz W/Ąfryce pod Milianah, za co otrzymał wielką wstę
gę orderu legji honorowej; armja go lubi z powodu je 
go waleczności. —  Zeszłej nocy około Blois, spadło 
wiele śniegu; nie pamiętają tak wczesnych objawów z i
my.—  Prezydent Rzplitej onegdaj był u Pana R otszyh l 
na polowaniu.—  Przeciw Panu A. Dumas, dyrektoro
wi teatru historycznego w Paryżu, przedstawiono 33 
zapozwów w trybunale handlowym, żądających ogło
szenia go bankrutem.

H i s z p a n j a . —  Do M adrytu  przybyli dwaj gwardzi
ści szlacheccy P a p i e ż a , dla oddania now o-miauowanym 
Kardynałom Breve P a p i e z k i e g o . —  Kommisja uregu
lowania długu krajowego, wkrótce przedstawi swą p ra 
cę Ministrom. —  Do Sanfandar  przybyło dwóch inży- 
njerów angielskich, dla robienia pomiarów nowej ko 
lei żelaznej.— W Lizbonie um arł  Xiążę Palmella, zna
komity mąż stanu, kiedyś Prezes Ministrów w Portu- 
galji.

N i e m c y . —  Z H esji nic nowego: gabinet Hassen- 
pflug  zostaje.—  W Szlesw igu  wieść krąży o zawieszc- 
niu broni i o zmniejszeniach w armji, pomimo tego na 
linji d u ń sk ie j  ruch wielki; zaszła mała potyczka jazdy 
nic nieznacząca.—  Wojska pruskie  mają o p u śc ić / ła -  
den wkrótce; Baden  niezawodnie odstąpi od unji p ru 
sk ie j. '—  Około 20,000 Bawarczyków  stoi skoncen
trowanych pomiędzy Aschaffenburgiem  i Bambergiem. 
—  W wojsku pruskiem  ogłoszono ważne i wysokie 
aw a n se .—  Konferencje deputowanych związku cel
nego w Kassel, nie ustają.—  Wojska hanowerskie  zbie
rają  się koło granicy heskiej.

T c rc ia .  —  Gabinet R eszyd  Baszy zajmuje się teraz 
głównie urządzeniem komunikacji i dróg w państwie, 
na czem Turcji zupełnie zbywa. Wielka droga haridlo-
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■wa z Trebizondy do P ersji, żywo naprzód postępuje. 
Cabinet posiada najzupełniej zaufanie Sułtana, który 

opiera wszystkie jego reformy; zajmują się także my
lą zaprowadzenia narodowej tu reck ie j żeglugi pa

rowej.
W ł o c h y . —  Kardynał W isem an  udał się do Londy

nu  przez Monachjum. —  Rząd P a p ie z k i  myśli o przed
sięwzięciu skutecznych środków, dla położenia końca 
rozbojom po drogach. —  W K alabrji  przedsięwzięto 
energiczne środki wojskowe.

R o z m a it o ś c i . —  Niejaki Benoist, fabrykant w Fontai
nebleau  (we Francji), odkrył w tych czasach w tame
cznym lesie, dotąd nieznaną grotlę, wykutą zjednego  
głazu. Sklepienie jej ma 7 metrów długości, a 10 sze
rokości. Zwolennicy starożytności znajdą w niej styl 
architektury starożytnej i średniowiecznej, i odtąd już 
żsden z podróżnych nie omija Fontainebleau, aby nie 
zwiedzić tej grotty, która od swego wynalazcy przybrała 
nazwę G rotty Benoist. —  Chłopek chciał pojechać kole
ją  żelazną, ale nie miał tyle pieniędzy, aby opłacić 4tą 
klassę; naprożno targował się z kassyerem, gdyż ten 
mu odpowiedział, że musi go zapisać między p a sa że 
rów , a tem samem, potrzeba prawem przepisaną opła
tę złożyć. Chłopek wyszedł, a widząc że trzodę chle
wną także ktoś chce przesłać koleją, pobiegł znowu do 
kassy i zapytał, ile się płaci od jednej świni'? gdy mu 
Kassyer odpow iedział, »a więc rzekł, proszę Pana za
pisać mnie między świnie, to jeszcze z tego co mam, 
zoslanie mi na drogę.”

S Z A R A D A .
D ruga  z czw artą  osłabia, miasto d ru g ie  trzec ie ,  
Pierw sza z trzec ią  posili, gdy jej użyć chcecie,
Trzecie z d rug icm  na wodzie usłyszycie nic raz,
C zw arta z trzecią , p ływ ała , p ły w a jeszcze teraz; 
Pierw sza  z drugą , clioć sroga, lecz nie dla tych by ła ,
Co wspak dru g a  z prost p ierw szą  w  swem łonie nosiła; 

H rszystka  kiedy podróżuje,
Korzyść albo śmierć znajduje.

(Zeszła Szarada Kamienie).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Arłand Robert Komis; Kup: z Genewy nr 585; Fraukow ski W ład: 

Oby: z Gub: Grodzieńskiej n r584; Karasiński W aw rz: Oby: z Ry- 
dzew a nr 625; Baron von Moreuheim Urzę: Missji Ces:-Boss: z Ber
lina; M atuszewski W incen: Kefer: Stanu z Tymianki n r 2779; O r
łów  Elikotiida Żooa Jene:-M ajora zS zw ajca rji n r 585; Szuw ałow  
Grzeg: H r. z W iednia n r 634; W essel Adam Oby: z Żyzyny nr 476.

IVyiechali:  Denfeldeu dym: Jen:-M ajor do Dorpatu; Kasina Ka
rolina Żona Vice-A dm irała, i Kasina Stef: Ases: Koleg: do Petersbur
ga; Mies F rasze  Jan Kup: do Belgji; Małachowski Henr-' Hr. do Koń
skich; Oppernian i Olhin Pułkow nicy do Petersburga.

O O I l E § n E \ U .
Leou Źurkowskiy  Nauczyciel Szkoły  Baletu T eatrów  W a r 

szaw skich , o tw orzy ł S A Ł I J  T A ^ iC J A ; przeto Osoby chcące 
pobierać lekcje, zgłosić się raczą pod N r 2gi, obok Zam ku, na 
Jsze piętro, gdzie Kupiec Sommer.

STO korcy O T B  ^ B  pszennych, je s t do sprzedauia razem 
łub częściam i, w  Młynie Słodowiec pod Marymontem. W iado

mość o cen ie  na miejscu, łub pod N r 640 przy  ulicy T rębackiej, 
u W łaściciela domu.

P otrzebny je s t ITC5RENT do Składu W in i T ow arów  Kolu- 
njalnych H enryka Kremky, przy  ulicy M arszałkowskiej N r 1574 b, 
k tóryby  4 ry  k lassy  ukończył, i oprócz polskiego, posiadał ję z y k  
niemiecki.

   Dnia 25 b. m. na Balu w Ratuszu, zabrany został
!]• m zapewne przez pom yłkę, KAPELUSZ stosow auy,
■ ‘•■óią. z fabryki Neumana, zupełnie now y, z wypisancni

na podszewce całkow item  nazwiskiem w łaściciela, 
a natom iast zostaw iony inny. Uprasza się o odesłanie pod N r 
1735 przy ulicy W iejskiej, na lsz e  piętro. 
v  „rep8 SUCZKA młoda, z gatunku taxów , czarna, mocno 

j  podżara, na nizkich nóżkach, z połyskiem sierść, i
(lłuSim °50lle,m> w  <1- 13/25 Paźdz: r. b. z domu Nro 

K S H S a K rs1 1777, ulica Ś to-Jerska, zginęła. Ktoby takow i; do 
Stróża tegoż domu odprow adził, lub o je j teraźniejszym  pobycie 
udzielił wiadomość, sow itą otrzym a nagrodę. O strzedz zarazem , 
właściciel ma obow iązek, że, do zagubionej Suczki, jako  drogiej mu 
pam iątki, nader w ysoką p rzyw ięzu jąc w artość, wszelkiego rodza
ju  poszukiwań szczędzić nie będzie, a spraw cę kradzieży w y k ry 
tego, do krym inalnej pociągnie odpowiedzialności.

(fi Dnia 28 b. m. wieczorem , z pałacu Hr. Potockiego Nr 
415 , przez niebaczność Służącego, z.ginął P I E S  

Ł ś k  czarny, angielski w yżeł, tylko pierś biała i końce 
łap , ogou długi nie ucięty. Ktoby takowego po

siadał, raczy  dać wiadomość do S tróża, a otrzym a nagrodę; w  prze
ciwnym razie, w łaściciel n iepraw y, sam sobie winę p rzyp isze , 
jeżeli na nieprzyjemność narażony będzie, gdyż poinieniony Pies 
już  je s t  śledzonym i poszukiwanym drogą policyjną.

Rubli sr: 1200 i 1500, są  do ulokowania na hipote
ki Domów w  W arszaw ie położonych, bez pośrednictw a. 
W iadomość przy  ulicy F re ta  pod N r 271, na lra  pię
trze , w  Magazynie Gorsetów.

Dziś rano ciepła stopni 4. W czoraj w  południe 6.
Dziś rano w ysokość wody na W U le  stóp 6 cali 3.
T EA TR  W IELK I. Ju tro , C yru lik  Sew ilski. (Panna Hollossy, 

przedstaw i rolę Rnzyny).

n E R I N E S T  S E M E B A C H ,  ma zaszczyt donieść Sza J 
Znowuej Publiczności, iż od dnia dzisiejszego, rozpoczął w y-t

B piekać BERLIŃSKIE O B W A B K A M K Ł I ,  z dobroci zoa B  
ftie Szanownej Publiczności; których można dostać w jeg o B  
Jm ieszkaniu, w Gdańskiej Piw nicy, oraz w  Sklepie przy rogn j 
ąulic Gołębiej i Podw ale pod Nrem IŻO-

W  M A T E I Ł ,  doia 1go Listopada, rozpocznie się 
Sl>RkKE»AZ

P I W A  B A W A R S K I E G O
NA K U FLE,

Z B R O W A R U  
H A B E B B 1 I S C H ,  S C H I E L E  e t H Ł I W K

^w nowo w yrestaurow anym  Lokalu POD LIPK Ą , przy  ulicy^ 
k PRZEJA ZD , pod Nrein 651. A
7 ++++ u - a t

A Odwołując się do powyższego ogłoszenia, mam sz c z y t/ 
0 zawiadomić Szano: Publiczność, iź w rzeczo n y m  Z a k ła d z ie ,^ , 
%  dostać będzie można wszelkich P B K E H A # e , i  
/  T l t A W ,  św ieżo  i smacznie przyrządzonych; będzie r ó w n ie ż ^ ,  
^ m o je m  tisiluem staraniem , przez spieszną * punk tu a ln ą  uslu*ą 

fg ę , zjednać sobie w zglądy, Zakład ten zwiedzającej Publi- > 
F ry d e ry k  M ii/ler, A dm in istra to r L okala.{

W D rukarn iK urjera  W arsz :.—  W olno drukow ać. W arszaw a d. 18 (3 0 ) Października 1850 r-—  S tarszy  Cenzor, ^••T .Tripplia .


